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P r z y j m u j ą  s i ę
00 OSZEn ia i ro z p ra w y  odezw y wszelkiego rodzai*

DON7ESIENIa l i t e r a c k i  Ł • u- u J
rolnicze itp. ’ kw«Sarskie, handlowe, przemysłowe

UWIADOMIENIA trczacfi . . .- się sprzedały, kupna, dzierżaw itp.
* a  o p ł a t aod wiersza petytowego za ’

. o jednorazowe umieszczenie po 8 gr.
następne po 8 grosze — z dopłata i n v- • [c i .F I  
publikacyą na stępel rządowy. aj car w za a e

L i s t y
^'frankowane nieprzyjmują t i ( ,  wyjąwszy od statvrh l„K 

znanych korespondentów.
Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy.

E i r a k ó w  1 1  l i p c a .
JNtistępuj^ce ogłoszenie uzupełnia podane listo- 

wme szczegóły o wystawie lwowskiej w ostatnim 
numerze pisma naszego:

D .lsze  ogłoszenie sprawozdań z posiedzeń ogól
nego zebrania o. k. Towarzystwa gospod. galic nr/e  
ryw> my dla stron pilniej interesowanych 
nym wypadkiem z Iosowania t v ^ ? /  V  .°™eklwa-  
stawy lwowskimi L i przedmiotów w y-

*d*nl. sijdsidw do 
n r  T  utejże w >8tsw y» przez ogólne 

ci» t T l i n  T h  • ’ V™ys ' W *  -lo jej zamknię-
w obee d ś/ i ' F- ° £ odiainie 6 ,0 j popołudniu,
ści n i  v Dumo 8hlty  ^^ranej publiczno- . Rozpoczął je przedewszystkiem :
medal ^  Z(laniem sędziów, jeden tylko
K fm ie r z o « 7 hy w a d,e-8t, Prŝ znany nieobecnemu p. 
lnró il f  r  [' ^odzickiem u, zajegobarana trzech- 
cz? rn P i -h ^ kt? yŻ0Wanej clektoralno-negreti z ow - 
stępnie. Hołho™ w cyrkule Brzeżańfkim. N a-

II. Otworzono losowanie bydła, w poniższym no 
rządku pierwszeństwa uznanego przez sędzbów.*!- 
W skutek tego losowania wygrali:

I )  Jałów kę p. Andrószowskiego dzierżawcy z Po- 
rzecza obw. Samborskiego czerwoną z łysiną, trzech-

r o S i  : P M  * * * * * *  « * » •

obS? i w l ę p; P obrosta“skiego ekonoma z Łopuszny, 
rasv krs^n ^  czteroletnią, ezaraą, pierwiastkę 
n a  N r a J J 6**’ P °P raw n eJ s z w ic k ą :  p . A d o lf  S te c k i

R- Bujaczka p. Textorysowej, dzierżawczyni zT rze- 
sniowa obw.Sanockiego dwuletniego, czerwono-sro- 
katego, rasy szwajcarskiej: starozakenny BararMechel
na  Nr. 1 2 3 .
i 4 )  “*WOV

r#t ^ kraj°w ej: W . ksiądz ce iik siłz id ow sk in aN r.i«S  
ło  gr .^ ć w k ę  p. Textorysowej, półtoraroczna, bia 
W zdn^ - ’ ™sy  ^w ajcarsk iej; NN. et comp. ze 

61  W San°ckiem na Nr. 6 3 3 .
wono-srokata** P/  *ex ôrys°w ej, roczną, f łow o-czer-  
macza na N> 5 C Sfimej rasy: P-Zdanowicz z T łu-

b r u n a t ^ f ' r l ^  k f a j o t ć i Sk,i pg°  ’ . t r * e c h le tn ią , 
S )  Krowę p. Ancuty ,iVip’r i^ a 8kl 1,8 Nr. 1 1 9 . 

B rz e ż a ń s k ie g o , s ied m io le tn ia  Z C} l  * u h e ro w a  obw . 

w -

JOitbrftsUńskiego leśniczego z Ł o-rS"V~r SW iM S? **'*•
p- Piotr N i/w cz zL j ń it i  : < j C £

.  / • .  v .ł,śc ic ieU  r C ló ś c iw Zniesieniu obw. l w o w s k i ^ /  
o-biało-pstrokatą, sześcioletnią, rssv  

l | j 8j yJ>br* Komorowski na Nr. 5 2 5 .  J°w ej;

kiem
znaczonego: pan V » ê Kl<»rainej, j \r . o u o  o-
na Nr. 1 9 0 . Jn>cki M ichał z Zur&wna na

1 5 )  Barana z owczarni h  „
Nr. 4 4  oznaczonego, rasy .0fk,eJ w Brzeżanskim, 
letniego: W . ksiądz K udajskY T ^a,n° - neSreH’

IV. Nareszcie w losowaniu i f Uuia,cza naNr*,1 7 7 -
n&rzędzi wygrali:

siew6mkZd r S X V V z e d Sc!‘Unł!łDT T  LvV'°wi,e> a)
T y tu s  K ie la r ,owskiy na N r V=ei „ r °'S o k o P o w ^ c h  : P

kiego9, ^
d ł„ l  potrzeby: p. PiJ^ 0 str0UJ  Pr̂ uwan!ł P«~

1 8 )  c) Gracę konna ? r°18S t, czyli pielnik do roślin oko-
go ra Nr. 3 7 4 . *1 P' Jbi!ef Jabłonowski z U ołhe-

kal^.e 0g 2 wąb w sPkVvwt8cha we L w ow ie, a ) si
nej , do przenoszenia ref. Czworograa:aslej drewnia- 
ją:r> g g . ęc^nego: p. Ed ward Lunda na

2 0 )  b) Drugą sikaw U  . , . .  . .
nią miedzianą na wierzch V f  Blaszanym, z ba- 
dzic z Grodziska w jte.o . ^s,^dz Jasoib dzie-

Obok przedmiotów w'virZl(HV8iil0Ji na ^ r* 5  7- 
niśmy, iż zdaniem s ę d z i , w a n y c h  oświadczyć win- 
boga z Lipowiec obw K ’ , ydło P- Jana Chwali- 
w ił ustąpienia jednei "sztft- a^f^*eg0 ’ kt®ren °dmó- 
się przy znakomitym w - ' sowanie, odznacza 
a bydło pana Ancutv r A 080'6 cechami do wypasu, 

Co do rozmaitych narA ^ ”11 u*1f czn«ści. 
czerpnionego funduszu 1 » których wiele dla wy
lecą się, a s z c z e g ó E i  ^ Upif  “ie moŻaa b^ 0 ’ S5a- 
wych, maszynka » Sf  n?onl do,1J(ilV piętro- 
drzewa, mało miejsca * ° l ' Pif ts.cha do łupania 
kłem niedbalstwie gjm ^^jmująea, którą przy zw y -  
dzińcu. możnaby łn „ ^ do seli.dzema łupać na dzie-
wstiząśnit nia m u ró w ^ e^  naJni“‘el8zeg 0, odek » nawet bez stukania są -
? ,v ,h  “  ?0 P*"eó» i resały tara,d Zi rolrn-
iriv V  ■ Pow°du nadeszłćj słoty, dotąd nie mu-
g ły  być próbowane. ^

Nareszcie dla osób wygrywających yow u ie j  wu-
f ™ t 9? lT neJ r ^ l i0 ty  l<> w a ż n e  o s t r z e -
~ e n iL .  i ż  p o d łu g  ^  l a  p r z e p is ó w  d la  t u te j s z e j  w y 
s t a w y .  „ J e ż e t ,  w g r y w a j ą c y  w  p r z e c ią g u  p r z y n a j -  
„ m m ej c z te r e c h  ty g o d n i  p o  l o s o w a n iu ,  n ie  S t a n i  « «  
„ p o  s w o j ą  w y g r a n ą  j u ż  tem  s a m e o . u w a ż a ć  s io  b o 
d z i e  t a k ,  ja k  g d y b y  s i ę  p r a w a  d o  n ie j  w y r z e k ł -
„W takim razie komitet przedmiot nieodebrany, przez 
„publiczną licytacy^ sprzeda, z uzyskanej kwoty, 
„koszta utrzymania potrąci a resztę do funduszu w v-  
„stawy roku następnego przyłączy .*4 1

Z komitetu c. k. Towarzystwa gosDod o»I 
W e Lwowie 6  lipca 1 8 5 3  r.

t  S a p ie h a .  
e^r. B z o io s k i .

przepowiednią zrobić mi w olno, pow iadam , źe w razie 
wojny między Rossyą i T u rcyą, którą za prawie n ieo- 
chybną uw ażam , Anglia i Francya pozostaną w tych sa-

S n v  z a J ń e  28 * ^  r0kU stosunkach i i e  pokój 0 -  
tvm w z S  Ym « 6 b ęd z ia  S tano'visko Austryi jest pod 
cem i e gt ! i  * WaŹne‘ 0n a  środkiem , L -
sercu  #n ipei ^ ie m ’ eu ro PeJsk 'ej rów now agi, a w tern 
Europa J ^  VVytrw a^  i odw aga, o te .« ca ła  wie

W iadomość ze Smyrny o nikczemnem i zbrodniczem  
m orderstw ie dokonanem na trzech oficerach m arynark 
austryackiej, spraw iła tu bolesne i ogólne oburzenie. S a- 
tysfakeya ze strouy Turcyi musi być odpowiednia w iel
kości zbrodni i godności politycznej Austryi.

Od dni kilku mamy ogrom ne ciepła. W Baden dość pu
sto. Po innych miejscach jak w M ódling, B rtthl, Hitzing, 
D óbling, Ti mieszkania już trudno.

M © r e s p o a d £ 3 & e y f t

^ W i e d e ń  9 lipca
<Ó Im więcej opinia publiczna zastanaw ia sio nad Ma

nifestem  Cesarza VVszech RossyL tem  więc6j w idz. w ^  
g łębokie i niezmienne P0f  " 0"  ° ni<> otrzym ania naw et 
drogą w ojny, tych gwarancyj dla chrześcian greckiego 
wyznania o których tyle już było mowy podczas dvnlo- 
- ty c z n y c h  „k ła /ó w . Rosya wyrzekła . J e  P0°sf ^
> Kto zna charak ter stały i nieugięty C esarza, ten może 
być pew nym , źe od słowa tego "ieodstąpi. r z0cz w „ rU[1_ 
cie je s t  w iększej niż polityczna wagi. Idzie o re lig ią , to 
je s t o najg łębsze i najdrażliwsze ailkudziesigciu milionów 
ludzi uczucia. Manifest cesarski Opierając się na tei pod
staw ie , m usiał być śm iałym , o tw artym , g roźnym j u jest 
przekonanie źe znajdzie w ie lk i1odgłos w calój massie iu - 
dności g reckiego  wyznania, bisty z Turcyi juź donoszą, 
źe ferman z 6go z. m. niezaspokoił bynajmniej (ej lu 
dności. Obawa żeby przywilej0 1 Prawa cywilne gmin g re 
ckiego w yznania, o których ferman ten zamilcza z cza
sem zupełnie nie znikły, tak jak partya sta ro -tu recka od 
dawna sobie życzy, staje się coraz Powszechniejszą. P od- 
m eca ją  je szcze  więcej wywelany bodaj nie zaw cześnie 
religijny między muzułmanami mmdyzm. Czy rząd sułtana 
wstrzym ać g 0 od wewnętrznych gw ałtów  i nadużvć no 
trafi?  Czy pędzony tym prądem będzie m ógł o spokoi- 
nem załatw ieniu sprawy z Rossyą jeszcze m yśleć? Czv 
wojna tak o tw arcie zapowiedziana w manifeście Cesarza 
M ikołaja, w razie uporu Porty, .r'lepociągn;e za gob wfl_

p S aeU-0pejSf ich kompbkęcyj? Oto Są zapytania które
Z T P ! \  J , W tt5j chW‘i  J l  k tóre k ła d ł sobie otad św iat polityczny co do c a ^  b e l l i  ̂ cq d<j furmy

ądanego przez Rossyę aktu itp. Mowifem ? Ż0 wojska tu_

cuzk i i  n ieJ)rzei (1̂  za Dun8J 1 j ?  ^ oty angielskie i fran - 
pozostaną przy  Dardanellach. Jeżeli jeszcze  jednę

Poznań 7 lipca.
Nasz naczelny prezes w ydał rozporządzenie, którem  

w ezw ał wszystkich dyrektorów  gimnazyów krajow ych 
aby oświadczyli uczniom mającym się pośw ięcić nauce 
teologii katolickiej, źe ci którzyby sobie życzyli otrzv
mać stypendyum , czyli wsparcie z funduszów Duhlie»n,JL" 
do niego, to je s t do naczelnego prezesa o w Z J I t o  
podania robić muszą. Zdaje nam s ;e Ja sP » rue  10
utrudni je szc ze , ju ż  i tak dość n r t  i zP °rządzenie to 
dzaini kościelnemi. Trudno ie no^nH^ stosunk ' z w ła -  
sadą wolności kościoła. W ch o d ź ,b o w iem  V ^ k r T ’piw  
naszego arcybiskupa do którego rozporządzanie fundu
szami, kościelny charakter m ającem i, niewątpliw ie należy 
i który zresztą  jedynie ocenić je s t w s ta n ie , kto jako teo 
log katolicki na w sparcie zasługuje. Z resztą i ta uw aga 
będzie tu na swojem m ie js c u ,ii  zdarzyło  się juź n ieraz, 
źe uczniowie którzy pod pozorem  słuchania teologii k a -
iot«,n’eJ nacz.0,neg °  prezydyum  stypendya otrzym ali, 
potem zupełnie mnyin poświęcili się zawodom JO a rc v -  
pasterza podejść w ten sposób by nie mogli a ^  
katolickie, na cej0 kościoła  katolickiego ’ fundusze 
odpowiednio b y ł y b y  uży t e  Prz ^znaczone,

Głośno słychać o utw orzeniu m inisterstwa ™i„- ,

?°  Pultkam et0 ‘V ie f  hnaf eg 0 . Prezesa na0z0lnego pa^a
lU l i  S  h ,W ,elcebyśray z w ielu w zględów c ie -  
kraio’ y ro ln ic tw o , tak przew ażna gałąź bogactw a

Komitet ’z ł o /  ^  Wydział w ^ " Ł e r y u ^ ^ 8 
n ie  wie C hłapow skiego , p. A. W ol-
nlna A r h y ^ 0 / 2, ^ 2^  m ajoratu księcia Sułkow skiego 
P, ' J lk e , zda ł spraw ę w pismach naszych z wy
staw y narzędzi ro ln iczych , g łów nie przez dom p. C egiel
skiego wystawionych. Sprawozdanie bardzo dla tej w y
staw y je s t  pochlebne, i kom itet uznaje całą u s łu g ę , jaką 
nieszczędząc znacznych kosztów, oddał przez nią krajo
wi p. Cegielski. n »i

Dowiadujemy się o coraz liczniejszych szkodach na 
prow incyi, k tó re  w ostatn ch czasach zrządziły  burze 
z g radam i, a i pożary z uderzenia piorunu dość lic /n e  
W , .  P ogod . d o .,d  s ia ł ,  b ,d  niechctł i s  „ „ „ J I

3 7  p ’  5p" , , “ s i , " a M  “ » » “

POhtŁki i ak " aturaInie spraw y wschodnie g łów nie 
jm ują. Manifest Cesarza Rossyi w ielkie zrob ił w rażenie: 

charak ter religijny tak przew ażnie go cechujący, usuw a 
z amem wielu osób przypuszczenie aby spór łatw o i spo
kojnie m ógł być ukończonym.

x c „ j: i  ̂ Berlin 8 lipce-
f  bzczecinska O stseezeilung  d o n o si, że wedle wiadomo

śc i, k tóre przyw iózł dnia 5 b. m. paropływ pocztowy, 
U rze t p r u s k i ,  z P e te rsb u rg a , panować miał tamże n ie -  
wypowiedziany entuzyazm w dniu ogYoszeni* cesarskiego 
rozkazu , aby wojsko stojące nad Prutem w kroczyło  do 
Księstw naddunajskieb. Miasto byto  dobrowolnie ośw ie
co n e , lud przechadzał się tłumnie po u licach , p rzy jm o
w ał radośnem i okrzykami przejeżdżającego Cesarza i pa
dał przed nim na kolana, czcząc w nim Obrońcę praw o
sław nego kościoła i honoru Rosyi. W  ciągu bieżącego

si? Wtb0jaŹt ’ S  . ej Chwili dziennikarstwo nie wiem 
y n ' e czVni Rosyi. Tutejsza K reuzzeilung  

t  r f n v i . i  • n ‘ oapaściami na są s ie d n ie  i w stosun
kach przyjaźni z Prusam i zostające państw o, zapytuje się
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z zadziwieniem, czy rząd takiego rodzaju polemice nie 
położy końca? Potwierdza się, źe tutejszy poseł rosyjski, 
baron Budberg, zwracał uwagę rządu na brak umiar
kowania w dziennikach stolicy. Użalenie się to nie miało 
żadnego skutku. Teraźniejszy ministeryaloy organ Zeit stawa 
sam, lubo w wyrazach bardzo oględnych i spokojnych, 
po stronie polemiki antyrosyjskiej. Dziś np. czyni uwagę, 
i e  obsadzenie terytoryum obcego państwa, nie w zamia
rze prowadzenia wojny, lecz aby mieć w ręku zakład 
niezawodnego osiągnienia swoich żądań, jest zupełnie no
wą zasadą w traktowaniu jednego państwa z drugiem, i 
należy oczekiwać, czyli Turcya na tak niebezpieczną zasa‘dę 
przystanie. Zasada nie jest nowa, źe jest niebezpieczna 
w traktowaniu słabszego z mocniejszym, na to w histo- 
ryi przykładów ni0 braknie. Jeżeli prasa tutejsza w pole
mice swój nie umiarkuje się, być może źe baron Budberg 
w półurzydowej nocie, officieusement, użalenie się swoje 
poprze, jeżeli i to niepomoźe, uczyni toż samo urzędo- 
wnie, officiellement. Taka jest droga dyplomatyczna, 
którą, jak słyszę, p. Budberg postępować zamyśla, gdyby 
żądaniu jego nie stało się zadość. Tymczasem p. mini
ster prezydent, który tu na parę dni ze wsi przyjechał, 
powrócił znów do swego majątku w Luzacyi, dla kura- 
cyi. Minister spraw wewnętrznych pojechał do Schlan- 
genbad, minister oświecenia do Swinemiinde, także dla 
kuracyi; minister wojny dopiero za kilka dni jest z po
wrotem z wód spodziewany. Po odjeździe króla bawar
skiego, N. Pan uda się naprzód do Frankfurtu nad Odrą 
na 600 letni obchód założenia tego miasta; potem poje- 
dzie na otwarcie kolei żelaznój do Westfalii, później na 
otwarcie kolei wschodnićj do Prus, do Królewca, a ztam- 
tąd do wód morskich w Puttbus. Zdaje s i ę , jakoby ga
binet tutejszy unikał umyślnie potrzeby ciągłego znosze
nia się z ciałem dyplomatycznem, postanowiwszy raz za
chować nienaruszenie, przynajmniej tak długo jak się da, 
stanowisko neutralne w kwestyi wschodniej. Dzienniki tu
tejsze neutralność tę ,  jój naturę i wszelkie możliwe jój 
następstwa skrupulatnie rozbierają, i nie bardzo są z niój 
zadowolone, dowodząc, że takową neutralność Prusy 
w początku tego wieku drogo opłaciły. Rząd jednak ni- 
czem nie zdradza istotnych swoich myśli i dążności i nie 
czyni żadnych wojennych przygotowań. Albo widzi się 
zupełnie przygotowanym, i jest nim istotnie, bo od pa- 
miętnój mobilizacji, w organizacyi wojska i w uzupeł
nieniu wszelkich zasobów wojennych niezmiernie wiele 
zrobiono, albo przekonanym jes t ,  źe do wojny nie przyj
dzie, więc słusznie nienaraźa skarbu na próżne koszta, 
robiąc niepotrzebne demonstracye. —  Powszechna uwaga 
zwróconą jest w tej chwili r.a parlament angielski, w któ
rym w dniu dzisiejszym toczą się obrady nad zapowiedzia
nemu od kilku dni interpelacyjni. Manifest Cesarza Mi
kołaja już był zawczoraj w Londynie znajomy, równie i 
przejście Prutu przez jego armią. Dyskusya będzie więc 
jasna i rezultat musi być stanowczy. Tu się spodziewa
j ą ,  że lord Aberdeen ustąpi prezydyum w gabinecie lor
dowi Palmerstonowi, a sam zupełnie się cofnie. W ta
kim razie wojna może się stać prawdopodobną, lubo wia
domości z Konstantynopola podnoszą ważność pośredni
ctwa Austryi, a tern samem zwiększają nadzieję utrzyma
nia pokoju.

Król hannowerski, który 6go b. m. powrócił z Londy
nu, zamierza wydać proklaraacyą w duchu zaspokajającym 
do kraju, nakazać nowe wybory, i sejm zwołać w mie
siącu październiku, aby raz jeszcze próbować załatwie
nia sporu na drodze legalnej. Inaczój nie można było 
przewidywać.

W Holandyi kwestya religijna grozi nowem zakłóce
niem , bo projekt prawa w rzeczach kościoła, wniesiony 
przez obecne ministeryum do sejmu, jest przeciwny wol
ności i niezawisłości kościołów katolickiego i protestan
ckiego od państwa. Tą rażą wspominam tylko ty le , dla u -  
trzymania ciągu w sprawie, która się może stać bardzo 
ważną. Dziś wszystkie podobne przygłusza kwestya o- 
ryentalna.

. . P a r y ż  5 lipca *).
Podwyżka wczorajszej giełdy miała dwie przyczyny; 

eskomptowanie przejścia Prutu i pogłoski o usposobieniu 
spokojnem gabinetu angielskiego. Mówiono, źe gabinet 
angielski omylony w zaufaniu do Francyi, w skutek za
warcia piemoncko-francuzkiego aliansu, miał radzić Por
cie podpisać na ultimatum hr. Nesselrodego, z tym tylko 
warunkiem, i e wszystkie mocarstwa europejskie miały 
zagwarantować jednocześnie całość i nienaruszalność Tur- 
cyi. Przyczyny polityczne, naznaczone podwyżce giełdy, 
były jeżeli nie zupełnie fałszywe, to bardzo mętne. Alians 
piemoncko-francuzki zapewnie nie istnieje, albo istnieje 
w projekcie, na dalszy przypadek. Co się zaś tyczy u -  
sposobienia gabinetu angielskiego, to m a‘być statecznie 
zgodne i dość energiczne. Dziennik Morning Post, organ 
hr. Walewskiego i lorda Palmerstona, jeszcze raz powta
rza ,  źe Angiia ustąpić Rossyi niemożo. Toż samo mówi

*) Jeżeli do czego przywięzuje się niekiedy fatalność, to 
bezwątpienia do pomyłek drukarskich. W  numerze ostatnim 
W liście właśnie gdzie korespondent protestował przeciw pomył
ce i takową prostował, wkradły się dwie i w najdziwaczuiejszy 
sposób wykrzywiły ca}y ustęp. Prostujemy go więc raz jeszcze: 
mówiąc: ie  broń przez ;praucyą Turcyi ustąpiona, służyć ma
do uzbrojenia strzelców ( s;c)  tureckich nakształt wencejskich, i 
przepraszamy czytelników j korespondenta. p . R.

the Press organ dTsraelego, hrabiego Derby i lorda Mal
mesbury, torysów, którzy uznali cesarstwo francuzkie i 
którzy się z tego szczycą.

Dzienniki francuzkie pokazują także statecznie usposo
bienie żądające końca sporu. P. Granier de Cassignac 
ogłasza dziś w Constitutiom elu  artykuł prawie wojenny. 
Wykazawszy, jak Rossya stopniowo pod tytułem in ter
cession, representation, garantie i protection, przyszła 
do znacznej przewagi w Mołdo-Wołoszczyznie, dowodzi 
on, że przejście Prutu j eS( naruszeniem niepodległości 
Turcyi. Z drugiej strony dowodzi, źe przejście Dardanelów 
przez floty sprzymierzone niejest zerwaniem traktatów, 
z przyczyny, źe zakaz przebywania Dardanelów był tylko 
warowany na korzyść Turcyi. Rozumowanie jego nad o- 
statnim punktom niejest zupełnie oczywistem, ale rozu
mowanie to choćby było mylnem, pokazuje, źe Napoleon 
Illci chce dotrzeć do ostatniego kresu sprawy wschodnićj. 
P. Granier de Cassognac potwierdza dawną wiadomość, 
źe Anglia i Francyi zostawiają Turcyi rozstrzygnięcie 
znaczenia przejścia Prutu przez wojska rossyjskie. Wielu 
sądzi, źe Turcya korzystając za sposobności, rozstrzy
gnie rzecz na stronę wojny, i źe powoła floty sprzymie
rzone pod S tam buł,_ jeżeli je już niepowoTała. Słusznie 
czy niesłusznie sądzić nie będę, lecz panuje tu opinia, 
iż nawet po przejściu flot przez Dardanele, utrzymanie 
pokoju jest rnoźebnem. Dowcip gallicki Paryźanów powta
rza ,  źe zajrzawszy sobie oko w oko, obie strony pomó
wią z sobą i rozejdą się bez wojny.

Napoleon III zajmuje energiczne a poważne stanowisko, 
bo to rządy jego ustala. Już wystąpienie w sprawie wscho
dniej diło  mu wiele stronników. Francuzi niedowierzają 
zawsze Anglii, lękają się dzisiaj aby nie zabrała Kry
mu CUD, i aky zabrawszy g0 nje opuściła Francyi; nie 
pragną oni wojny, ale poniżeni za restauracyi i L. Filipa, 
patrzą z radością na Napoleona Illgo jak podnosi znacze
nie ich na zewnątrz. Takie usposobienie pokazują patryo- 
ci francuzcy. Inni, wychodząc z nieubłaganego ducha 
partyi, woleliby widzieć poniżenie Francyi, niż podnie
sienie jej przez Napoleona Ulgo. Do ostatniej kategoryi 
należą rojaliści, reprezentowani przez Dćbaty, Assemblee 
Nalionale i 1'Union. Rojaliści niechcą, aby Napoleon Illci 
owładnął w Europie kierunek konserwatorski, w prze
konaniu, źe w tenozas runęłaby ich zasada. Taki stan 
rzeczy osłabia rojalizm francuzki a zasila imperyalizm. 
PP. de Cesena i Granier de Cassagnao, niezaniedbują wy
kazywać konserwatorskiej pozyeyi Napoleona III. w r e 
wolucyjnej pozycyi rojalistów, i głos ich znajduje wielu 
stronników. Dawne idee p. Romieu, źe cesars wo fran
cuzkie odegra rolę cesarstwa rzymskiego, podnoszą się 
we Francyi. Ufność w gw iazdę Francyi w zm aga się  co
raz bardziej. Tym sposobem  hasło VEmpire e’est la pa ix ,
będzie prawdą i niejrawdą; prawdą na wewnątrz, a nie
prawdą na zewnątrz. Napoleon Illci staje się codzień po- 
dobniejszym do Augusta, powolnego i ostrożnego, ale 
wytrwałego i śmiałego.

Zasada moralna N apoleona III. nie spoczywa zaiste na 
wolności, spoczywa ona na sile, ale spoczywa zarazem 
na patryotyzmie i katolicyzmie. Palryotyzm i katolicyzm 
są pobudki zbyt silne, aby Fr.mcuzi skołatani i poniżeni 
niemieli rzucić zasłonę na resztę. Francuz nie będzie ni
gdy tak wzniosłym i wolnym jak Anglik, ale Francya 
może być większą i sławniejszą. Francya tradycyjnie stoi 
na czele katolicyzmu, i albo gopodnieść musi i z nim zwy
ciężyć, albo z nim zginąć. Tej myśli dotknął niedawno 
w Debatach p. Michał Chevalier, zdając sprawę z dzieła 
p. Pelletan pod ty'ufem: Confession du 19 siecle. P. Pel- 
letan, protestant, n>ewierzy w przyszłość katolicyzmu. P. 
Chevalier, katolik i imperyalista, wierzy w niego i ma 
nadzieję. Spoglądając z takiego punktu na cesarstwo fran
cuzkie, polityka Napoleona Ulgo łatwo się tłumaczy. Na
poleon III. jest w dobrych stosunkach z Rzymem i daje 
carte blanche duchowieństwu we Francyi, bo patrząc na 
cel, nie może spoglądać na szczegóły. W Stambule to
czy się sprawa rzymska i katolicyzmu. W  nicer s jest za 
wojną i być musi. L’Atni de la R iligion  niejest wojen
nym albo jest mało, dlatego że niejest czysto-katolickim, 
lecz politycznym i źe opinie rojalislowskie wyznaje. We 
Francyi czysty galiiksnizm jest rojalistowskiin, a czysty 
u tramontaniim jest imperyalistowskim a przynajmniej być 
nim powinien. Dzisiejszy ultramontanizm niebędzio wpra
wdzie średnio-wieeznym. Władza duchowna musi wiele u -  
stąpić świeckiej; ale tego wymaga-koniecznie czas wo
jenny i obrona katolicyzmu.

Przegląd Folitycsiy
Korespondencye nasze dzisiejsze zawierają podobno 

wszystko, co tylko da si? 0 kwestyi wschodniej w dzi- 
siejszóm jej położeniu powiedzieć, bez przesądzania jej 
w przyszłości. Obok głównego toku sprawy stanęły dwa 
wypadki t*k ważne, iż wyłączne zajęcie potrafiły na chwi
lę do siebie przyciągnąć. Chcemy m ó w i ć  o krwawem 
zajściu w Smyrnie, i o spisku który mjai  być w Paryżu 
odkrytym na życie cesarza Francuzów.

Co do pierwszego, któro niestety j 0st pewnem, poda
jemy poniżćj szczegóły. Niewąlpiaiy, źe Porta pośpieszy 
z jak najuroczystszą a sprawiedliwą satysfakcją, a po
stępowaniem swojem odwróci wpływ szkodliwy, jaki nie
szczęście to na trudną i tak jej sytuacją wywrzećby mo
gło. Co do drugiego, cieszymy s ię , jż nietyiko nic pe
wnego w tej mierze nieodebranśmy, bo powtarzające się

takie zbrodnicze zamachy, o ludzkości powąlpicwaćby ka
zały, ale nadto, źe oficyalna, bo zakommunikowana nota 
w dziennikach francuzkich usuwa domysły, aby coś sta
nowczego twierdzić można. „Wczoraj, mówi nota, poli- 
cya zaaresztowała w tłumie przy wejściu do teatru Opc- 
ra-Com ique, gdzio cesarz i cesarzowa byli obecnemi, 
dziesięć do dwunastu indywiduów należących do dawnych 
towarzystw tajnych, a starających się zakłócić porzą
dek. Oddani zostali w ręce sprawiedliwości*4. Bytność 
cesarska i miejsce gdzie pojmani zostali, tłomaczy s ę  
tein, że właśnie teatr rzeczony zostaf odnowiony i pier
wszą dawał reprezentacyą. Wyrażenie zaś, że „zakłócić 
chcieli porządek1*, zdaje się niewielką do całej rzeczy 
przywiązywać wagę. Pozostaniemy zatem przy naszem 
zdaniu, dopóki krążące wieści rząd francuzki w pewność 
nie zamieni oficyalnein uwiadomieniem.

O dwóch jeszcze wiadomościach, do których dzienniki 
mające na przód obrany kierunek w sprawie wschodniej, 
który nieraz zagłusza w nich ducha krytyki dziennikar
skiej, wielkie przywiązywały znaczenie, 'pomówić nam 
wypada a raczej takowe sprostować. Jedną z nich jest 
wiadomość, źe p. Ozerow wysłany został do Konstanty
nopola. Independance napisała cały ustęp w swym „Prze
glądzie politycznym44, aby dowieść, że negocyacye są 
rozpoczęte, skoro p. Ozerow były pełnomocnik rossyjski 
w Carogrodzie, tarnźe się udaje. Przypomina nawet In 
dependance, źe to len sam  p. Ozerow którego zabrał 
z sobą książę Menszyków (sic). Bezwątpienia missya tego 
samego p. Ozerow byłaby bardzo ważnym faktem. Aie 
na nieszczęście jest to inny  p. Ozerow. " Były pełnomo
cnik rossyjski bawi w Kiszeniewie, a do Konstantyno
pola pojechał p. jenerał Ozerow. Independance w kilka 
tygodni zapewne sprostuje swoją pomyłkę, tak jak to 
uczyniła co do wiadomości o przyjęciu księcia Menszy- 
kowa przez Cesarza w Petersburgu, podanej przez nią 
wtedy, gdy ksiąźe znajdował się w Odessie.

Podobnież się stało z wiadomością o nagłym wyjeździe 
księcia Paszkiewicza z Warszawy. Wyjazd namiestnika 
Królestwa Polskiego miałby także wielkie bardzo znacze
nie, gdyby był w związku z kwestyą wschodnią. Obok 
tego wyjazdu stanął zaraz obóz pod Powązkami, który od 
lut trzydziestu się tam corocznie zbiera , i wyjazd z War
szawy jenerała Paniutyna i jenerała Śchildera. Wieleź to 
razy książę namiestnik robi wycieczkę czy do Skierniewic, 
czy do której z twierdz Królestwa ? Tak też było i tym 
razem. Ksi ;źę wyjechał na dni parę do Zamościa i do War
szawy powrócił.

— Z Niemiec nadeszła wiadomość, źe W. Ksinie Wei
marski Karol Fryderyk ur. 1783 r. um irł na apopleksva
w d. 8 b. m. r  c j i

Czynności konferencji celnej obracają się około nieja
kich ulepszeń w traktowaniu stosunków handlowych i prze
mysłowych między pojedyńczemi państwami związku. 
W tym jeszcze rohu mają się odbyć konfereneye w Wie
dniu w tym samym celu między austryackim i Pruskim 
związkiem celnym dla zbliżenia niektórych przepisów o- 
bustronnego postępowania celnego i ustalenia wspólnej sto
py mennnicznej.

Księżna Leuchtenbergska udaje się do kąpiel morskich 
nBjWyspę Wight, w czem chcą upatrywać wróżbj po-

Książe Aleksander Heski brat W. Księcia wraca do służ 
by rosyjskiej, którą niegdyś był opuścił i przez to spro
wadził na siebie gniew Cesarza, tak iż ten odebrał mu 
pułk imię jego noszący

—  Senat piemontski uchwalił założenie żeglugi regu
larnej między Genuą i Ameryką.

Donieśliśmy już ,  źe p. Calandrelli darowaną miał sobie 
przez Ojca świętego karę śmierci, i uwolniony z wiezie
nia skazany został na wieczne wygnanie, ale nie za wsta 
wiemem się Cesarza Napoleona, lub wojska f  ancuzkieg-> 
w Rzymie konsystującego, jak to pisały dzienniki fran- 
cuz.ue, lecz za staraniem króla pruskiego, o czem pisa
liśmy roku przeszłego. P. Calandrelli udał się do Berlma 
gdzie żyje ojciec jego.

Wybrany na d. 2 b. m. w R !ymie jenerał 0 0 .  jezuitów  
jest ojciec B ecks, prowincjał zakonu w Austryi rodem 
Belgijczyk. Ojciec Becks jest trzecim Belgijczykiem którv 
dostąpił tój godności. ’ 1

— Z Anglii jednę ale ważną wiadomość podaje Mor
ning Herald  najpoważniejszy organ oppozycyjny, zaprzo- 
czając jak najwyraźniój wieściom, które był do kolumn 
swych przyjął Standard , dziennik tejże samej partyi, ja
koby nieporozumienie zajść było miało w gabinecie 'an
gielskim, i groziło bliskiem rozwiązaniem się minister
stwa, któremu hrabia Aberdeen przewodniczy.

W ie d e ń  9  lipca. K o r. A u s tr y a c k a  U k  opisuje z a 
mordowanie oficera austryackif go w  Sm yrnie : , K rw a 
w e w ypadk i w  Sm yrnie , o k tórych o b s z e r n i e j s i  p rzy 
rzekliśmy dać w iadom ość, z a s z ły  dnia ‘4 3  cze rw ca .  
Powodem  ich b ł o  pojawienie  się w  owym porcie 
em isaryusza  w ęg ie rsk o -w ło sk ieg o  nazwiskiem  Cosi*- 
w y s ła n y  on b y ł  w  swoim czasie  kosztem rządu  tu l  
reckiego do Ameryki i tnk ja k  je g o  t> v rarzysze , d a ł  
b y ł  r e w e r s ,  Którym się z o b o w ią z y w a ł  nie pow racać  
nigdy do Furcyi. Gubernator s n y r n ó d u  Ali pasza  
sz w a g ie r  s u ł t a n a ,  wielokrotnie p rzes trzeg an y  b y ł  
n a p ró ż io ,  aby ob iw iy zk u  sw ego  p ilnow ał i abv 
niebezpiecznego tego c z ło w ie k a  a re sz to w ać  k a z a ł .  
N a  zawiadomienie c. k. jeae ra ln eg o  konsulatu, że ten-*



ie  na mocy praw mu służących sam w potrzebie 
schwytać go każe, odpowie dział A<i pasza , że nic 
przeciw temu n iem a, i przyrzekł dać nawet pomoc 
która wszakże nie staw iła się. Kiedy przeto przy
szło do schwytania Costy przez majtków e k brviru 
wojennego ^Huzar .k ilk u se t emigrantów włóczących 
się po Smyrnie wpadło w w ściekłość i tłumnie nde 
rzyh na kadeta marynarki bar Hapkslh*™. 
c i i k a  Auerhąmmera i lekarza o k r ę Ł f  k K T  
którzy się udali do kawiarni r.» w ,.|1P„ri ** . , , .9"*
Pierwszy śmiertelnie ugodzony s z tv lt^ m ^  —  
wskoczył do morza z n i k ł I hL  “  VV p,er8i
jutr* wydobvtv hvi a pod wo0.9 « dopiero naza-
S  rany C P L  dwaj iuni <*««“ *« od-

stąpić sobie z wychodźcami. S V
pod Dozorem *^£^7 ł * g0’ .W8zsk^e nazajutrz jeszcze

S s r .  i  s f e

W skutku tego p. in teralacvIL  V  należało, 
sta ł ponowić o s ta t e c z n ie iS i t s  T R"ym zo~
i domagać się b e z z w ło c z n i?  fc *ą a n ,a  swo,e nych kroków. cznego wykonania przyobieca

niu o iip o w i^ iz ^ ^ ^ f’ P °r*a nie miała temu żąda-
^ v  P b i  2 tern więcej , iż w tym razie i*dzie 
bvłobv vp ai n barb8r«yńst«a i niecnej zbrodni;
wiedlfwościa , 7  l jrty niety,k0 niesprs-
f f d v h v  ̂ a ,'! urazem  nezstartą dla niej hańbą,
f f i e k f ć  nie, d»J^ ycb wytłumaczyć*
watn! wiP V. stadosyć uczynienie nakazane nie
my sto rr °t ow'^zkan?' prawa narodów'. Spodziewa
l i ^  przeto ,z Pe.w“oscią, że najbliższa poczta przy- 
S v l  ł  t X ?,8)^  V ym względzie wiadomość, 
czynów nuć* ,e8.zcz<j s ł,° na oznaczenie haniebnych
zbrodni i i i  r!i y  z7 0 7 ’ ’ która ze zbrodni doK« o • i ■ mordo w do mordów postękując wyzyw a  
boską i ludzką sprawiedliwość do nieubłaganej suro
wości i odwetu? Nie jestże powinnością wszystkich

P°*°ŻyĆ j ak" " ^ ^ ie k  sposobem ko .iec zgubnym zamachom owych wyrzutków w szyst
kich krajów i czyliż Turcyą może się uchylać od"te
go wspólnego obowiązku? Piętno moralne, które ta 
fcb egł& demagogia gaaja sobie przez podobne czyny 
w ycisnęła na czole, nie jest jaszcze dostatecz? ern,
8 co Się tyczy zbrodniarzy którzy zdziczaw szy przy-
l b r v J ! L t ’ę zf ! erz?Cfi naturę, oczyszczenie gniazd 
i kryjówek, gdzie niecne ich plany się knują, było-
kości!*,Wy Cm dt!brodziej stwełn d,» ca łej ludz-

(*az. tryestska  opisuje więcej szczegółow o ten 
w ypądek i uzuoełniamy z niej niektóre powyżej nie 
wzmiankowane fakta. A ’i pasza otrzymał za stara
niem internuneyatury nakaz wydalenia politycznych 
wychodźców, ale nie uczynił mu zadosyć, a to śmia- 

fć ich jeszcze podniosło, a osobliwie przeciw kon
s u lo w i  austryackiemu, przeczuwając, iż stamtąd w y-  
™ eał rozkaz wydalenia. Konsulat kazał aresztować 
luevf,fUt K ostę, który był czynnym w czasie rewo- 
lnt»rn.w 9Sier®k’ej i wraz z Kosuthem do Ktutahii był I 
8m<t ,ni^R”y 1 z .ri,m do Ameryki odpłynął, Rkąd przed j
8 r e s , t o w S S b v łP2 2 fÓCił z ł *mawszy 8 łow °- Kosta j
Przez m"i k ó v  i.»h • czerwca wieczór w kawiarni j
Pier, I w  . . W " ’r L5?*  '  » * « « * *  i P*‘ i
8t!ije pod oni- ka k’f>ns^u,g^*nC, że Kosta z o - ]
wani nadto" przypadkowenf1'''ryka,” 'kiego, spowodo- \ 
nazajutrz amerykańskiej korwAv yJ .^ m do Smy™y ! 
™  upraszali jej komendanta i k S a  i  »St. W  
ak .ee. p. Offley, aby się po. tłr i , kI T X l e ^ t
Urn Ud? , 8" W  tsmci na pokład -Hussara* a t  * 
tam osobssne Kosta zeznał, ż  > nie /o s ta ie „  h ’ ? ■

R e z u l t a t  t e n  w y w o ł a ł  w L l f i e X  i
e s ?  £ tL z r s L J '™01™* * * « . ;

8D«Łh* ®,p ” » ktoremu n»e ‘ajno było iakie »
sposobienie w mieście panuje, radził im wrócić na
ku Vvchnd ®“ n,e* 0 k o ł° 8 ®i w >eczorcm kil-
wprost do S u  nWCSt 7  d° k^ ia,;n i’ zbliżyfo  siS
rowie z kilkn P y ktorym 8|edziel1 rzeczeni ofice 
sposobności odw s4rRfnCZiyk*7 ’ k<(5rE/  przy tej 
du napadli n a ^ 1* Pokazalli ).hee ™dneg0 Po w J  
hammera na aie "f„ • w,» PowaldV Porucznika Auer- j 
ckelberg, kt«ry  i  ; krof « b‘ć g° P °« 9 « . H a- | 
i chcąc uniknąć d S .   ̂ . dost8ł b7  8zty!etfm ! 
D an o 'd o  i fi cerów  d w l g °  CI08U rzuC lł SI? w  ®o rze- '
slrzał spalił, a drugi * h - S  T ' *  Bi,pWf  l ^  !,eden 
łern kilku minut, i 8 p szystko to było dzie-
Dwaj ranni przeniesieni^ iv &tyChm,â  znllkn?U-
kadeta znaleziono trzymające-*1 ”a f*0P ńd okręui,
ale g.> krew uszła i jak  sekcyafi08 ps » w ^ odzie»* - 8praw dziła, rana by-

, ła  śmiertelną; zbrodniarzy dotąd nie schwytano. P o-
K  A«rj>obe nrV  W szystkie konsulaty w yw ie-

ffsn f8 ,anXielskiego i amerykańskiego.
R-ąd francusii p rzysła ł zawiadomienie 0 w y 

stawia przemysłowej w ń ryżn w r. 18 5 5  zapraszy.  
jąc wszystkich producentów monarchii austryackiej do 
z W f f l ?  wyborowemi Fr«JuVtaoii. J
I 'm  7riia t?ka  j l ' ' ' i rM ’■ ' / h »" “ '“ ' y o ,  plsaeGa- tryestska, odbyły  sia nadzwyczajne posiedź -  
n,a w  willi pod Mon^ą pod'przewodnictwem  tajnego

L w im  t r ere*> w przedmiocie ukończonego 
już procesu, który w skutku niecnego zamachu z d. 
61 lutego r. . ®dbyw a ł się w mięszacej komisyi woj
skowej. iN a p o s ie ^ eni!|ch tych eas;adali oprócz człon-

ŁUk.̂.PzI^am•enit^eh0me y, ze sUnu cywilnego, również kilku znam enitych oficerów czynnej armii i audyto-
ryatu wojs “wegJ, z których wyliczamy tu tylko fmp.
h S m ’ i S ^  armią cesarską w  państwie 
kościelne ernatora Bolonii i czynnego utaiento-
wanego audytora sztabowego Straub z Werony. I). 2  

ó«V,,r ;7 i  w v il 'v.yjecb8 ł  do Wiednia, aby ustnie 
.  tm Z r d z k o ’f 8"16 r;iP«rt^ swoje o stanie królc- 

d o P hvt ipcr *neck,eg °  1 uzupełnić je przed N. 
Pa!- To varztstl„0 ^  ™  trwać krótko.

• /"platter, <s jeziora błotnictiego w W ę-
o lsev  ie z Duaai^m6 P o w i ł o  kopać kanał łą -  
ieglugę parową. P° d S e x ^d i zaprowadzić tam

z a 7 w ił to L T n ga j ś S o m u -  ^  *>*atll*h1?
przez Szegedyński sąd w  ’ sksz8,ni ?osUl1

_  llvrekcva too,*. w °jenny na rozstrzelanie.
sko-gloggnickiej, któray odWJ»k° Iei W iede7
nistracyą skarbową 0 s1 J a T *  " 7 ada z adn"" 
nie tej kolei na rzecz pańsfw, “ yh raczei n-tąpie- 
zgroroaJzeniu walnemu akcv n» y, na d/  6  b; “ - 
dach w celu uUąpjeni* t « y2 T yUM0,W ,?pcrt 0 uk,a_ 
nia na własność sw oia fik  ^  na sk?rb.’ »8trzyma- 
deńsko-Brucktój, tudJież J  ? 1 ̂  ^ 5 "
Raab i wybudowania ubocznJ*'t ^U*bn,*n tik ?wej d“ 
Komarnem; na C j z rom. i J Dunajowi pod
w ało Dyrekcyę do ■ "“‘f  Przyst*,0 1' umoco-
R ząi m  każde 1 0 0  za^ 5 l  ‘a , Q f T . ncg0 k«ntraktu- 
„e b ,«  m ,i ,  *  A tcy e  w yl“ ° “ s -

W ł o c h y .
F lo re n c ja  i  lipca. Trybunał najwyższy toskański 

w ydał dzis ostateczny wyrok w procesie Guerraze- 
go i consortes. Przypomnijmy tu tylko, iż z instru- 
kcyt pokazało się, że nie spiskowano wcale przed 
wyjazdem Wielkiego księcia z Florencyi; że zmia
ny w formie rządu toskańskiego nastąpiły dopiero po 
nagłym wyjeździe W . księcia; że zmiany te przyję
te zostały jednomyślnie prz-'z obirdwie Izby prawo
dawcze krajowe. W edług wyroku zapndłego, p.o. 
Guerrazzi i Petracołn skazani zostali n a  lat piętna 
ście ciężkich robót; p. Capecehi podoficer na 6 3  
miesięcy, p. Montazio dziennikarz na 9 0  miesieey. 
P. Romanelli dawny minister sprawiedliwości sam 
jeden został uwolnivny. Z nieobecnych, dziewięciu  
skazanych zostało na całe życie do ciężkich robót. 
W  tej kategoryi są pp. Montecuelli, M azzoni, Mar- 
raocchi, Franchini i Mujdini, w szyscy byli ministro
wie W . księcia Leopolda, lym  sposobem zakończył 
się proces, który długo zajmował UW8g„ nUbi!Cy„g 
albowiem w szyscy wyżej wyrażeni oskarżeni, zam
knięci byli już blisko lat cztery w  więzieniu.

Hiszpania.
M adryt 3 0  czerwca, Madrycka ogłasza

następujący dekret kroiewsa . R y c z ą c  sobie uczcić 
pamięć don Juana Donoso Gc-rtes, margrabiego Val- 
degamss, a oraz, aby dać sw iadectwo pub,;czne wy_ 
sokiego poważania, na Ja , !.,zaąługują usługi zna
komite, które za życia od a. relig ii, społeczności i 
monarchii przez swoje wysokie talenta i uczciwość, 
dekretuję, zgodnie z moją radą ministrów, co nastę
puje;

„Po upływ ie stosownego terminu, i po dopełnieniu 
używanych formalności łV P°«obnych przypadkach, 
nastąpi przeniesienie zw łok  śp. margra
biego Valdegamas z koście*» Sgo Filipa du Roule, 
ze stolicy Francyi do M*drytu, gdzie takowe pozo
staną dopóki nie wyjdzie rozporządzenie do godniej- 
ssego pogrzebu w grobft^*1 ^<?scielnych San Isidoro 
cl Realj majqcfgo si^ od^y cackiem na koszt pań
stw a,44

T u r c y a.
, Czytamy w dziennikach wiedeńskich: przy odej
ściu ostatniej poczty z K°n9l8,»tynopola wyglądano 
manifestu W . Porty w odpowiedzi na manifest ro
syjski, który tak jak to jn» »yło w r. 1 8 2 8  szcze
gółow e da przedstawienie stanu rzeczy. Do Kon
stantynopola przybywają Cl̂ .r k°uie i ludzie z pro- 
wiucyj, a ćwiczenia wojsk o ^yw ają się gorliwiej jak 
dawniej pod nadzorem Pf8Z0' ' - Miasto wygląda ja
koby wielki obóz. Z naj^^ksz^ą starannością baczą 
teraz na utrzymanie spekojoosei i mniej się teraz 
zdarza excesów niż diwciej. Internuncyusz baron 
Rruck otrzymał w darze od \y ,  \ y e!!yra dwa pię-

nuc Konie.
• 3?% et,a Try™tska podaje opis szczegółow y nr™ 
r  ,™  !? :" 0'" ’”  cesarskiego w S l . Ą PEjS  T^L  S f f S a *  *»«».

•U rcia s i ,  z Jotaieresmi r»syj,kifmi «
Wojny lat dawniejszych wreszcie przekonsł- i /  
kąd pokojem z r. 1 8 1 2  Rosya ob jęła 'w  
Besarabię, niepodobna wojsku tureckiemu* utrzymać 
się w Multanach i W ołoszczyznie, i za pierwszym  
strzałem musi się cofać za Dunaj; lecz i ta iiaia 
obrończa ma wiele za sobą niedogodności. Liczne 
eakręty tej rzeki ułatwiają niezmiernie mchy zacze
pnej arm i me dozwalając Turkom przewidzieć, na 
ktorym punkcie przeprawa nastaoi. i dla teoo enie-

rzeki.
K siążę Gorczakow, który miał już przybyć do 

Tryestu w y s ła ł jenerała Niepokojczyckiego do Om- 
ra-paszy do Szumli. Celem tej podróży ma być Złwl  
domieme naczelnego wodza czynnói armii o za,w "  
księstw przez Rosya o W anderer domyśla I l i 9®*
Sjych układówFWSKy P^ygotow aw czy do dai-

Gazeta Augsburgska pisze z Belgradu 2 8  czer
wca. „Oczekiwaliśmy już, iż przy najlżejszym zw ro
cie sprawy wschodniej na stronę wojenną, rząd prze
niesie się w głąb kraju do Kragujewacz. Porta żąda 
oczywiście, aby się księstwo zb .o iło , nie bacząc na 
trudności, jakie temu na zawadzie stoją. Rząd serb
ski może z początku walki DÓki sie ds-. t r z v m a ć  sie

j  - |- - — - - v ..Jy  lU rt?C K !t/| j Il«4 lO U l a  ii UJ O Ul U { 8 |*(3(J«»
ków i chęci. Ze zaś odmówienie Serbów wj^stąoie-
nia zbrojno za Turcyą bardzo łatw o ściągnąć może
na miasto i zamek książęcy bombardowanie n ł
już teraz myślą o przeniesieniu w ład z na • .
see. Niezawodnie, że pospolite ruszenie nf 6
Turkom krociów wojowników 2  ® ® prf yczyni
turecki zechce poruszyć n a m i e t n  r • vvszaks!e rząd
sama liczba pójdzie w /m oenić « ° 8Cl •U'•IU, to m0Że ta iació ł i Jo i i  • i -niocnić szeregi jego  n ieprzy-  jacior, i ze to co wielu za pozór tylko bierze stanie
się rzeczywistością, to jest że armia rosyjska religij
ną ma misyą na wschodzie. J

~  *  dwóch listów, które ostatnim parowcem odebr *ł 
Wanderer ze Stambułu dowiadujemy się , iż przy
były tam 2 4  z. m. parowiec rosyjski nie przywiózł 
wypowiedzenia wojny. Codzień wyglądano tam za
jęcia księstw naddunajskich. U z b r S n ia  trw aS  bez
E rw^ i w c ze“  rad>' ,ord» Rpdci^  : si„ **eljm -pasza z  1 5 ,0 0 0  ludźmi p o szed ł 
(um, przednia straż jego liczaea 4. hsf-i*  B *“

peracy, Sd .m a-paszy. Plan ten miał wyjść * nod 
piorą angielskiego ministra wojn\%
r* n rl  ̂ ^ ruf k odbył kilka narad z ministrem spraw
z saHenifDy 1 z .W . wezyrem. Austrya ma być
stara sfo ” 1 |ich^c!&mi dIa Turcyi, a rząd turecki 
stara się o ich zachowanie w tak ważnej c h w il i .-
ahTswo au,try acki n*kłonił księcia Daniela,
aby się starał o inwestyturę na Czarnogórze od P o r -  

i . f 1̂   ̂ czekać będzie na wyjazd je inego z ar- 
cyksiążąt do Stambułu, aby wraz z nim udać sie  
tamże. ^

W e czwartek wieczór ( 2 3  z. m.) odbyła się w iel
ka rada gabinetowa, na której rozbierano co wypada 
czynić, skoro Rosya zajmie księstwa. Zdania były  
pobielone jedn, chcieli, aby równocześnie w kroczyły  
tam wojska tureckie, drudzy i ci przeważyli, ^by 
tymczasowo poprzestać na protestacyi i zaapelować 
uo tych mocarstw, które podpisały traktat z r. 1 8 4 1 ,  
tudziez, aby państwom tym przedstawić, iż zajęcie 
księstw jest złamaniem pomieniónego traktatu.

— Gaz. powsz. auysb. w  końcu listu z Konstanty- 
nopolu zauueszcza następujący uwagi godny ustęp: 
„Jeżeliby przyszło do w alki, skutek jej nie zostawia  
żadnego złudzenia, & w łaśnie ci którzy najmocniej 
przemawiają za Turcyą, najmnićj mieliby powodu cie
szyć się. Ktokolwiek bowiem otr»y**łhy Corę ,  u -  
dzielność Turcyi padłaby o f i a r ą .  Już Anglicy agi
tują na Kandyi, którą od wielu lat jak najtroskliwiej 
badali, aby z w yspy tej panującej nad wejściem do

  A m  nr* t i ł c u n r Z Y C  iVialte; f c h \ r  _ _

WIC
i cywilizacyi.

Inna koresnondeneya tegoż dziennika z Aten p0 
wtarza to samo Względem Krety, donosząc zarazem



C Z A S .

że natrącano Kreteńczykon+ aby Si’§ oddali pod opiekę 
królowej W iktoryi; *e aaś Anglicy mieli zaw sze  
zwrócone oko na tę w ysp ę, dowodem tego, iż mary
narze angielscy długo zajmowali się skreśleniem jak 
najdokładniejszćm mapy wyspy i jej wybrzeży, i 
w tvm celu trzymano zawrsze dwa okręty w tej stro
nie. Wysadzono tam na lad 1 5 ,0 0 0  C?) wojska l i 
niowego angielskiego. ____________

Kronika miejscowa i Mfcraniana.
Kraków 1 1 lipca. D zień  po dniu miewamy burzę z pio

runam i , n iekiedy naw et po dwa i trzy  razy na  d o b ę , a  lubo 
T elegra f lwowski szuka powodu tych atm osferycznych zjaw isk 
w  niezm iernie dziś zagęszczonej sieci drutów  telegraficznych, 
wszakże n ie sp ierając  się z tak  w ielką pow agą w dziedzinie 
nauk przyrodzonych , przyznajemy że na risico  nasze chcielibyś
my, aby lin ie  telegraficzne na w szystkie strony ja k  rosa vento- 
rum  rozchodziły  się od naszego m iasta. B urze te  wszelako nie 
p o z b a w i a j ą  nas nadziei pięknych zbiorów , ani też nie staw ają 
n a  przeszkodzie żniw om , jak ie  p. B eranek z tow arzystw em  swo- 
jem  jeźdźców  zbiera w m ieście naszóm. D zień w dzień szopa
jeg o  p rzep e łn io n a , niedziele naw et hippofile nasi na  dwa
przedstaw ienia raz  po raz  chodzą a osoby k tó re  dwa razy  je -  
dnój m uzyki słyszeć bez znudzenia nie m o g ą , p rzypatru ją  się 
p ięćdziesiąt razy  ja k  zręczny H anauszek daje szczupaka n iebez
piecznego przez ob ręcze , ja k  koń panny Percival daje dęba lub 
p . K apitego skacze w ta k t muzyki. Zam iłow anie to  tak  opano
w ało m ieszkańców K rak o w a , że hippodrom  p. B eranka s ta ł się 
zwykłćm  m iejscem  schadzek i naw et zapom niano czas jak iś  o 
ogrodzie strzeleckim . P . B ern re ite r chcąc się dać przypom nieć 
niew dzięcznćj publiczności zaryzykow ał na  wczorajszy deszcz o- 
gnie sztuczne. L ecz nie sam S tuver m a to n ieszczęście, iż go 
zawsze deszcz zmoczy, ten  sam los zawistny spo tkał wczoraj 
m łynki p . B ernreitera . K adzim y mu aby przeczekał tę  d ługą  
p o w ódź, i aby korzystnićj ustaw ił na przyszłość swoją a renę, 
bo rusztow anie przeznaczone dla m uzyki przeszkadza widokowi. 
K raków  chciwy zabaw nie poprzesta ł na  fajerw erkach i ujeż
dżalni. W oskow e figury i nowo wystawiona na plantacyach bud
k a  z kosm oram ą, przeznaczone są na urozm aicenie zabaw; a kto 
widzi po rogach ulic szeroko rozlepione afisze , ten  przyzna nam 
iż pod w zględem  widowisk publicznych K raków  je s t  kopalnią 
z ło ta  niew yczerpaną d la w szystkich przedsiębiorców  —  prócz dla 
artystów .

—  W  Kijowie, dnia G czerwca wieczorem przy robotach o- 
koło drogi do nowego żelaznego mostu, grabarze, skopując N ie- 
wodnicki w zg ó rek , niedaleko Ław ry, znaleźli p ieczarę , w ejrze
niem  i w ielkością podobną do p ieczar K iew sko-P ieczerskićj Ł a 
wry. W  pieczarze tój odkryto trzy  napisy i obraz niewiadomo 
jak iego  św iętego, na  ścianie m alowane, jak b y  je  wczoraj zrobio- 
n o . B liż s z e  s z c z e g ó ły  t e g o  c ie k a w e g o  o d k ry c ia  p ó i n i ć j  u d z ie l im y ,

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
G d a ń s k .  7 lipca. T argi londyńskie w upłynionyin tygodniu 

o k a za ły  n iezw y k łe  ożyw ienie tak z powodu zmiennej pogody, jako  
też dla obecności kupcńw zagrunioznyoh g łów n ie  francuskich, któ
rzy w jednym  doiu 1 0 ,0 0 0  ła sz tó w  pszenicy i 2 0 ,0 0 0  beczek mąki 
na spichrzaoh i pod żaglem  zakupili. Naturalnóm tej operaoyi na
stępstwem  b yło  podniesienie się  ład u n k ów , p łynących  z morza 
Czarnego i Śródziem nego od 3  do 4  sz y i. na kwurterzo.

P szenica  krajow a 3 pełno szy lin g i o trzym ała  w yżej, a l na za 
granicznej podobną poprawę notow ano; w sz k ie  w ątpliw ości nie 
ulega, że na tak w ysok ie  ceny, interesa z w ielką oględnością, i o 
ile konieczność w ym agała , rob iły  się .

W ciągu tygodnia p rzybyło  do L ondynu:
pszenicy jęczm . ow sa bobu siem ien. mąki

i grochu lnian. oentn.
r. kraju . . . 4 ,667 138 5 ,315 526 — 25,778
z zagranicy 12,984  9 ,950 7 ,672 2 ,519  9 ,150  ̂ 3 ,873

T argi S zk o ck ie , Irlandzkie i prowincyonalne równem c ie sz y ły  
się  ożywieniem .

W e Francyi ceny z o s ta ły  na najw yższćj w ostatnich fluktua- 
oyaoh stopie, ale że się  czas nieco rozjaśnia, w ięo z usposobieniem  
u m ysłów  popłoch się  zm n iejszy ł. lubo sła b e  widoki zbioru, i roz
legle potrzeby konsum cyi nie podlegają żadnój w ątpliw ości.

Za popędem A ngielsk ich  i F rancusk ich , w szy stk ie  Europejskie 
targi p ow iek eey ły  się . . . .

Na naszej g ie łd z ie  nie- b y ło  tak w ielk iego ruchu Jak s ie  sp o 
dziewano. Tr*ym aj$oy zboże, opierając się na targach przybiera
jących  w zachodniej Europie, podnosili tu sw oje żądania moś* z a 
nadto i to zrob iło , że kupujący nie śm ieli zaw ierać tranzakcyi, a i 
w  kupnach zaledw o nad ostatnio-tygc.dniow e ceny chcieli postępo- 
w ać, z w ła szcza , że brak okrętów ara liiu je export.

W  c a ły m  tygodniu  sprzedano  z wody pszenicy ła s z tó w  1052, 
se  spichrza 146. Ż yta  ła sz tó w  37 a.

P łacono za ła s z t  w ag. hol. gnid. prus. korzec w arszaw sk i
z ł .  gr. z ł . gr.

P szen icy  z wody od 127 do 129 4 8 5 — 505 36  15 38 —
od 129/J0 131 5 0 0 — 520 37 18 39 2
od 131 do 133 4 9 5 - 5 3 0  37  5  39  25
od 133 do 134 6 3 0 - 5 4 5  39 25 4 !  —

ze spichrza od ta o  do 131 4 6 5 — 520 35 —  39 2
Ż yta . . . • od 131 4o 125 3 6 0 - 3 7 0  27 2 27  26

Czas mamy pogodny lecz wietrzny.
Na 18 berlinkach, 8  g ftbarach, 1 2 3  tratw ach przebyło Toruń 

pszenicy 1234 ła sz tó w , Żyt* 40, siemienia 11 ła sz tó w . Belek so -

snowyoh 36,660, dębowych 545, klepek łasz tów  7 9 , dylów 324, 
opału sagów 422.

Wysokość wody w Toruniu stóp 4 cali 10.
K ursa zam ian  • Londyn 3-mie». a  2 0 1 ' / 4 .  H a m b u r g  4 5 y3. Am

s te rdam  102. W a r s z a w a  99. Makowski Kendzior  &  Comp.

kurs papierów publicznych i pieniędzy.
W ie ń c u .  K u rta  telcgraficur.o z  dnia 11 go lipca. KuwsaSiki te-pvo 

94. — jkstailki i ‘/t-< uuo . b35/g. — e m s a a  4-gznc. 75 4. —
4 -p ro c . * . tiiU r- d 2 /4 -  i  , ,-p rcc . 487/16. — *~Vru c ' *®'/» 
z o k u .  z 1880 t- 7*0, 308’/,. — Augsburg ł0 9  / ,  — Londya 
10 k r.4 8 '/» . — 130.— Akey* R*«a.ova tłO ó .— Akcy*
kolei eei. podn. Kordy®. -345, — Foayeska s »• Dśfei ii*. A. 
te. *16 7,. 0*4 L a m p e k .  ,70 .

K u r s  k r s k u w e k i  HG° bpea. Banknoty aostryac- żądają 15 /,, 
p łacą A t3/ , . — P rcsk i kara.,; i . i ( 3 y4, pł. 102%  Bubie srebrem 
nowe a l  p a r  i - Cwano, giury nowe a. 104% pł. 104 
Cwancygiory sta re  i-  K ‘4 ,-t p |. 103 . — imperytwy ż. 34 8, pł. 
34 4. — Hakaty auslr/aok ie  i hoiendotsaie z. 19 8, p ł. 19 5. 
20fiankow o ż. 33 26, pł. 33 18.— Listy Zastaw ne pniaaie żądają 
985s cł. 98 ’/j. Listy Nastawne ;a lic . z kupo. ż .9 2 ‘ j pł. 915„.

M arti lw o w s k i  a d<t* ®go lipca, Dukat hoiend. 5 »4r. 13 a . . 
Dukat cea. 6 rłr-  7® Ł*’ — Kódimperyał ros. 9 ;d r. 6 kr.^ 
Rubei roa. 1 *dr. 45 łi*. Tainr p raski 1 c łr .  37 k r. Tsieki 
Łiii-art pię:.c«ło*ó*k* • t l i .  : 8 — k u rs  Batów s a r i  w gal.
ite n . Instytucie i ro d y tonym ; Kupiono prócs kuponów 1.00 po — 
z łr . — kr. w m. k — Ap"*od»r.o 10’) po 92 * łr. — kr. — Da 
wano ««» 100 z ł ’ — >ir' — Żądano z łr .  92 kr. 15 

K u r s  g ie łd y  w a r s z a w s k ie j  z j „ , a 5g0 i;p0a: — w eksle: Ber
lin 100 tal. 2-m . ż. r. 91 kop, 8 i d. r. — k. —■ — Gdiń-ik 
100 tal. 2-m . ż. r. 91 k .— d. — fc. Hamburg 300 b. m. k.
2-m . ż. r. 139 k. 60 d. r. — k. —. Londvn 1 fot szt. 3-m. ż.
r. 6 k. 17 d .  . — Paryż 300 frank. 2 -m . ż. r. 74 k. 40
d. r. — k. —. — W iedeń 150 z łr. f~m. ź. r. 85 k. 5 d. r. — 
k. —. W rocław  100 tal. 2-m. ż. r. — k. — d. r . — h. — 

M o n ety : — p&fimperyały * r. 5 k. 16 d. r. — k. —.
P a p ie r y :— Obligi skarbowe ta  100 r. ż. r . — k. — d. r . —. 

k. —. Oblięi skarb iw o za 4«/f 100 r. ż. r. 89 k — d. r . — 
k .—.L isty  zastaw ne nowe za 10o i  r. 14 k. 65 d. r. — k —. 
Obligacye udziałowe na 300 złp ż. r . — k. — d. r . — k. —. 
Obligioy? cząstkowe r.a 500 z,fp. ż. r . — k. — d. r. — k. 15. 
Certyfikaty Banku lit. B. na 200. żąd. 21 kop. 15 d. rs. 21 kop.
. — Serye wylosowane lit. — na — żąd. rs . *— kop. —
d. r. — kop. — Dowody Kom. Certyf. Lik. złp. 100 żąd. rs. — 
kop. — d. r*. — kop. —•

Szanowny R e d ak to rze ! W  wstępnym artykule  Czasu N r. 140 
powiada sprawozdawca z wystawy krakow sk ićj, mówiąc o bydle 
holenderskióm  , iż : „całoroczne doświadczenia pokazały, że bydło 
holenderskie do naszego k raju  sprow adzone, tak  co do mleczności 
j a k  co do przychówku okazało się korzystnóm “ . Pozw ól Szanowny 
K edaktorze, uczynić w tym  względzie k ilka  uw ag porównyw ających 
nasze bydło rasy  polskiój z bydłem  z Holandyi sprowadzonóm.

N ajprzód  co do m leczności: sądzę, że nie ilość, lecz jak o ść  mleka 
stanow i wartość tegoż i dozwala mleczność krów  ocenić. Z tój za
sady wychodząc, uczyniłem  następujące porównanie, k tó re  dośw iad
czywszy w dom u, na posiedzeniu T ow arzystw a Gospodarczego 
w czasie wystawy odczytałem  i panu Sekretarzow i wręczyłem . 
K row a ho lenderska , m ająca la t skończonych 5, w agi na nogaell
6 cent. 2 5 fnt. w. w ., ocieliła się 3 0 kw ietnia r. b . ; do tego dnia 
dostaw ała dziennie następującą p a sz ę : 2 5 fnt. siana najlepszego, 
2 8 fnt. buraków , 15 fnt. plew i 1 łó t soli kuchennój i pasła  się 
2 godziny na ogrodowych pastwiskach. W  ciągu tych 2 4 dni da
w ała dziennie od 3 ł/ t G do 3 l-ł/iG g arnc7 m leka. Po upływie tego 
czasu zjada dziennie 10 fnt. siana, 7 lj 3 fnt. m ąki żytnój, 4 */2 fnt. 
ospy z owsa, 2 lo ty  soli, pasie się cały dzień na pastw isku bujnóm  
zasianćm  traw ą  Tym oteusza 1 b ia łą  koniczyną, i daje dziennie od
3 6/ j 0 do 4 6/ 16 garncy mleka. —  10 garncy tego m leka w ydało : 
1 fnt. 12 łt. m asła, 4 fnt. 22 łt. sóra, l 4/ 1(i gar. m aślanki i 7<i/i6  
gar. serw atki. M leko zacząłem  zbierać Ig o  czerwca, a  zatćm  w 31 
dni po ocieleniu.

j K row a polska w 8 r o k u , ważąca na  nogach 3 */2 cent. w. w., 
p rzesta ła  doić się 19go kw ietnia r b . ; od 15go m aja z jadała  dzien- 

I n ie 1 6 fnt. s ia n a , ocieliła się 2 Ogo m a ja , po ocieleniu pasła  się 
| w raz z krow ą holenderską na  p astw isk u ; dostaw ała 5 fnt. siana i 
| 5 fnt. koniczyny zie lonój, i wydaje dziennie od 2 garn. do 2 7/ 16 

mleka. 10 garncy tego  m leka w y d a ły : 2 fnt. 2 8 łt. m a s ła , G fnt. 
sóra, 1 0 kwat er ek m aślanki i 6. garn. serw atki. M leko to zaczą- 

j łem  zbierać 3 Ig o  m aja , a  zatóm  w 10 dni po ocieleniu.
Porów nanie to  jasno  pokazuje, że krowa tu tejszokrajow a spoźy- 

j wając tylko trzecią  część paszy dawanój holenderce, wydaje m leko 
i dwa razy więcój w artujące ja k  ostatnia. N ie przeczę, że powyższy 

rachunek nie może być poczytanym  za dostateczny dowód przeciw  
sprow adzaniu byd ła  holenderskiego do k ra ju  n aszego ; a to  d la te 
g o , że ty lko  jed n ą  porównywa sz tu k ę , jed n ak  przekonany jestem , 
że i inne w raz z m oją —  k tó ra  się do celniejszych liczy —  z H o
landyi sprowadzone krowy równie niekorzystny rezu lta t okażą , je 
żeli je  w łaściciele pod rów nie ścisłą kontrolę podciągnąć zechcą. 
N ik t nie zaprzeczy, że pan Dyzm a Chromy, znany jak o  człowiek 
prawy, nieszczędzący pracy i  trudów  około dobra gospodarstw a 
krajow ego , do tego doskonały znawca b y d ła , tylko najpiękniejsze 
i  najlepsze bydło  w własnój je g °  ° j°zyznie z a k u p ił; —  a ponie
waż naw et i te  celujące krowy nierównie gorsze m leko dają jak  
n asz3 polskie, tóm  więcój przekonywa, że holenderskie bydło z na 
szóm swojskióm co do mleczności w zawody iść nie może.

O zaprow adzeniu całych stajen holenderskiego byd ła  bez w iel

kich stra t, ani m yśleć można, zważywszy różne niekorzystne okoli
czności w gospodarstw ie naszóm , m ianowicie b rak  ro b o tn ik a , k tó - 
ren  gospodarzowi nie zawsze dozwala w najkorzystniejszym  czasie 
paszę zdrow ą i suchą z e b ra ć , przez co w ielka jój ilość zepsuciu 
p o d p ad a , a  tak a  zepsuta holendrom  nie sm akuje i bardzo zgubny 
wpływ na ich podój w yw iera ; naszym  zaś od dawna do tój strawy 
przyzwyczajonym  krowom nic nie szkodzi. Dalój : stan teraźniejszy  
gospodarstw a naszego je s t  ta k i ,  iż nam  nie dozwala bydło nasze 
czóm innóm ja k  kon iczyną , sianem  i słom ą ży w ić , bo rośliny oko
powe , k tó re  w naszym kraju  chów bydła  holenderskiego niezbęd
nie w ym aga , w dostatecznój ilości produkować n ie jesteśm y  w sta
nie ; przy  jednostajnój zaś paszy, na ja k ą  ograniczeni jesteśm y, 
m leczność holenderskiego byd ła  jeszcze więcój ucierp i, ja k  dotąd  
przy w szelkich wygodach.

Co do krzyżow ania sprowadzonego byd ła  z polskióm, n ie m ożna 
dotąd  orzekać, bo nie mamy jeszcze rezultatów .

Porów naw szy więc bydło holenderskie —  o ile  się dotąd  oka
zało —  z polskióm, śm iało rzec mogę, ż e : bydło holenderskie wy
daje m leko w o d n iste , swojskie zaś d o sk o n a le ; że pierw sze do po 
ciągu za słabe, bo m a kość c ie n k ą , b rak  fundam entu i je s t  delika
tne, zaś nasze silne, w ytrw ałe przy zwykłój ugorowój paszy ciężką 
pracę wytrzyma. A  co do tuczności wiadomo wszystkim  gospoda
rzom , trudniącym  się wypasem b y d ła , rów nie ja k  spekulantom  i 
handlarzom , że niem a w E uropie rów nego naszem u siwemu, k tó re- 
by  się w tak  k ró tk im  czasie i tak  dobrze wypaść m ogło , a mięso 
jeg o  po węgierskióm  najbardziój poszukiwane i chwalone. W iado
mo oraz całem u św ia tu , że bydło to  zrobiwszy stokilkodziesięcio- 
m ilową podróż w czasie rozcieczy, ulew, z im n a , g ru d y , bez stajni 
i dachu, przebyw ając często rzek i w bród, doszedłszy do W iednia, 
n ieraz samego ło ju  centnar wydaje. Chciałbym  zobaczyć to  wy
chwalone bydło zagraniczne po takiój przechadzce 1 W je d n ó jty lk o  
łagodności i dobroci przewyższa holenderskie bydło  nasze krajow e. 
T yle  w obronie naszych krów ek. A żeby jed n ak  ta  obrona n ie  zda
w ała się b łahą  p isan in ą , proponuję panom am atorom  bydła  ho
lenderskiego, następujący zak ład : 5 0 złr. mk. przeciw  50  złr. mk., 
że trzy  lub 4 krowy holenderskie najlepsze z pom iędzy tych, k tó re  
do tąd  do k ra ju  sprow adzono, nie w yrów nają ilością m asła i sera 
w stosunku do spożytój paszy 3 lub 4 krowom polskim. 100  złr. 
mk. przeciw  5 0 z łr. m k ., że w pierwszój lepszój stajn i w pobliżu 
K rakow a pom iędzy 10 krowam i polsk iem i, k tó re  j a  w ybiorę, nie 
znajdzie się ani je d n a , k tórój m leko byłoby tak  w odn iste , ja k  od 
najlepszój holenderskiój krowy. P rzegryw ająca strona p łac i wymie
nioną kw otą na ja k i cel dobroczynny, k tó ren  W ielm . P rezes T o
warzystwa gospodarczego łaskaw ie oznaczyć raczy. Chcących przy
ją ć  zak ład , proszę uwiadomić m nie najdalój za  trzy  tygodnie od 
daty  ogłoszenia o d n iu , na  k tórym  mam dla u łożenia bliższych 
w arunków zakładu, do K rakow a przybyć.

D ołęga w Bocheńskióm  dnia 30go  czerwca 1 8 5 3 .
(7 2 6) A leksander G unther.
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O b w i e s z c z e n i e .
Praw nie zajęte ruchom ości, jako to : m eble, fortepiana i k a re ta  

w iedeńskie, w drodzo egzekncyi sądowej sprzedane zostaną przez 
pnbliozną Iieytaoyą w dniu 14tym lipca 1853 o godzinie 12tej z po
łudnia w Rynku głównym  m iasta Chrzanowa za  gotową zapłatę. 
O ozem chęć li ytowania mająoych zawiadamiam.

Chrzanów dnia 2 lipoa 1853 r.
_______________  S WiSniow ski, o. k. komornik sądowy.

O b w i e s z c z e n i e .
Praw nie zajęte ruchomości, jako to , buchaje, krow y, wóz kuty, 

garderoba żeńska i inne w drodze egzekucyi sądowej sprzedane 
zostaną przez publiczną licy tacyą w dniu 14 lipca 1853 r. o go
dzinie lOtej z rana  w Rynku głównym  m iasta Chrzanowa. Bydło 
zaś na targow icy w Chrzanowie za gotową zapłatę. 0  ozem chęć 
lioytowania mających zawiadamiam.

Chrzanów dnia 2gn lipca 1853 r.
( 73?)  S. W iśniew ski, o. k. k. komornik sąd.

I n s e r a t y .
CIEK E. BERANKA

w którym przedstawienie dawane jest 
codziennie z odmiennym programem. Po
czątek o godzinie 7 ‘ 2. (7 1 0 -1 )

Circus v. E. Beranek
alltagliche V orstebnng mit verandortem  Program . Anfang 7 ’/, Uhr.

Ostatnie wiadomości.

L ’ Indep. belge -z d. 9 b. m. podaje depeszę telegraficzną 
z Londynu, wedle której postanowiono na radzie gabine
tow ej,  by zajęcia księstw naddunajskich nie poczytać za 
krok wojenny i żeby flota morza Śródziemnego nie prze
kraczała  D a rd an ellów , chyba na wezwanie sułtana.

Najnowsze wiadomości ze wschodu przynosi O st D eut
sche P ost w liście ze Stambułu z d. 30  cz e rw ca , w któ
rym najważniejsza, że Kabuli EfFendi posłany do Smyrny 
celem dochodzenia w sprawie Cossty i napadu na aus try -  
ackich marynarzy, i że w miejsce Alego paszy nazna
czony gubernatorem Smyrny Izmaił pasza niegdyś minister 
handlu. Następnie, iż właśnie przed odejściem poczty r e 
prezentanci czterech mocarstw poczęli traktować z ture
ckim ministrem spraw zagranicznych wzgledem sporu z Ro- 
syą.

Awojaa C r u l i&wg.  dmk*rai.


